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Pogrom bolszewicki zupełny!
Godziny rządu sowietów policzone!
Dlaczego Polska musi otrzy­
mać zaproszenie do Spaa?
(0 d naszego warszawskiego korespondenta)

vV arszawa, U  maja.
(A .) terasa, warszawska domaga się dzisiaj od 

rządu polskiego, by wszelkiemi silami dążył do za 
perwnienn Polsce udziału w  konferencyi, zaDO 
w d z ia n e j ra leryioryunu bełgijskiem w  Spaa.

Na tę kc-niei encyę prócz wielkich mocarstw 
Bntcoty otrzymał zaproszenie do tej ipory tyiko 
przedstawiciel Niemiec. Niewątpliwie także bę­
dzie zaproszoną i B.elgia, boć niepodobna pomijać 
tej ostatniej, skoro' na jej teryioryum będzie się ta 
konferencyi odbywała.

Lecz i Polska musi otrzymać zaproszenie, po­
nieważ na porządku dziennym obrad stoją zaga­
dnienia, bezpośrednio P, iskę interesujące. A. więc 
kweistya rr-zbrojeni,’ Niemiec i kwestya ooszkodc 
wad, które Niemcy muszą wypłacić państwom, 
rujnowanym przez się rekwizycyami, zabieraniem 
maszyn, metalów, mebli, narzędzi itd.

Dla Polski nie jest rzeczą obojętną, ile wojska 
wolno będzie trzymać rządowi niemieckiemu na 
swem łerytoryum. Imi ta armia niemiecka byłaby 
słabszą, tem i państwo polskie mogłoby mniej lu­
dzi trzymać pod. bronią. W  razie przeciwnym 
trzeba będzie nad całą granicą niemiecką trzymać 
stale silne garnizony, a nadto obwarować ową 
granicę tak, jak m  zrobiła Franeya na swojej gra­
nicy wschodniej, pobudować szereg twiejdz i po­
łączyć je .łańcuchem obwarowań, foirtyfikacyi. for­
tów i wszelkich innych środków techniki budowla 
nej wojskowej.
,. Polska zatęm p winna mieć prawo głosu w  

Soaa. Lecz także i sprawa odszkodowań za spu­
stoszenie ziem polskich przez wojska prusko-nie- 
młec&e posiada znaczenie pierwszorzędne i robi 
ohecn:ść przedstawiciela Polski na konferencyi w  
Spaa konieczną.

Niemcy najbardziej srożyli się nad1 ludnością 
polską na Litwie. Postępów unie tamtejszego wiel­
korządcy niemieckiego, księcia Ysenburga, wska­
zywało zupełnie wyraźnie na zamiar wytępienia 
ludności polskiej z jpomocą wygłodizenia. Ter ma­
gnat niemiecki okazał się bardziej krwiożerczym, 
niżeli poprzedni kat Li .wy, Murawiefr, którego 
pomnik Moskale zabrali z sobą, uciekając przed 
Niemcami.

Niestety, nieuregulowana do tej pory sprawa 
'C iafi d a W v  na s*r d-aiaD.

Pogrom bolszewiKów zupełny!
10 dywlzya sowiecka i sow.-ukraińska brygada rozbite!

Resztki armii uciekają w popłochu.
K o i m u n l  S a i t a i o u  « e n  a r a l n e g o .

Warszawa, 13 maja. polegli, a około 400 bolszewików utonęD w Dote*
W  rejonie Kijowa nieprzyjaciel prowadził w  

dalszym ciągu Uporczy we atak', stąrajac się za 
wszelką cenę odzyskat zajęte przez nas mięjseo. 
wości na wschodnim btzegu Dniepru, Wszystkie 
jednak u&lowąota w tym kienmka zosiały zwy- 
cięsk 3 udaremnione. Oddziały na»ze nawet w naj­
cięższych będąc warunkach, nie ustąpiły ani pię­
dzi ż -m i. Kowipania 60 pp. pod dowództwem s-tr- 
ża«ta sztabowego Laratewodczajka, walcząc w  re­
jonie Darnicy, pomimo oddlęcła od pułku i ykrą- 
żenTa ze w&zystk»ch stron przez nieprzyjaciela, 
zdołała się utrzymać aż dio i-adejścia poJ-lków.

At*kj nieprzyjaciela, skierowano na przyczó­
łek mostowy Rzeczycyt zostrły odparte. Dodat­
kowe me’junt] o °stat“ ch » a1k- ch nad Berezyną 
i Dtfeprem daj? obraz zupełnej klęski nieprzyja­
ciel3.

Dotkliwe straty potfeśU bolszewicy, zwłeszera 
pod Gi*boweni, gdzie zdołaliśmy im ouc>ąć odwrót. 
ZutesKkie zostały doszczętnie pułki drugiej bryga­
dy 10-te] dywizyl. Dowćdlca brygady j komisarz

prze. K'ęśka pt>d G18>owem spowodowała taki po­
płoch, ze i0 dywizya sowiecka nie przedstawi® 
już żadnej wartość) bojowej. Resztki dywizyi, któ­
rym utfeło się przedostać na I*wy hrzeg 
Dniepru, pod wpływem naszego wypadu, porze* 
c:ły front, uciekając w największym popłochu.

Oddział majora Jaworskego, operujący 
wzdłuż Dntepni pa północ od Prypaci, prowar 
idząc nuem ątaS/rdę i bardzo zręczne boje, zatopft 
4 statki pancerne bolszewików, /.dobyto przytenj 
mnóstwo matr-yaiu, k^anaśc e karabinOw u a- 
szj nowych, ora* 115 jeńców. Na naszych tyłach 
zjawiają się obecnie resztki oddziałów nieprzyfa- 
c.efekiidi, tak że liczba jeńców z oper acyi mai Rze­
czycę pi zokroozyła już 2.000.

Na Podolu rozbiły nasze oddziały pierwszą 
brygadę ukratósko-sowiecką w sile 2000 ludzi.

Kuliński

Match footballowy o mistrzostwo I klasy.
Wisła— Cracotfa 1 :0  (Os 0)*
(Telegram1 specyalnego sprawozdawcy),

Kraków, 12 maia- Kowalskiego, Reycmanlal,' OłeSaka ii Śliwy, w  , Cra>
MariJdh wygrywa „Wisła'* w obec ogromnych 

tłumów wńdaow. Mimo przegranej widoczna prze­
waga .,Graiciovli“ (9 :1 stosunek rogów na ko­
rzyść ,,Onaoov®**). Obrania WSsfy** Szubert, Bujak, 

Oeipiinsikii wspaiiBia.16. Sędzia, trener amerykański, 
ikpL Roołufordi, mHepewny. W  „Waśłe** brakowało:

covłiT* Kałuży i Poznańskiego. W  mistraos twfc 
II. kfaisy „Wawel"* b-fe ..Fodeórze1* 3:2, „Craoo- 
via n.Ł' b>e „Jutrrzcnkę H.“ 4:0, „WiJa II.“ bije 
„Makdaafcj II. 6:L
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przynależności .państwowej dawnego Wielkiego
Księstwa Litewskiego nie daje Polsce mandatu do 
upominania się u Niemców za straszne krzywdy 
i zrujnowanie ludności polskiej na Litwie history­
cznej. —

Jest przecie# aż za dużo krzywd i szkód w y­
rządzonych przez Niemcy w  granicach okupacyi 
niemieckiej w byłem Królestwie Poiskiem. Tutai 
prócz strasznych krzywd moralnych, prócz świa­
domego tępienia ludności .polskiej z pomocą, głodu 
skutkiem zabierania żywności, do Nienrec i dla 
wojska, zrąb wano samego towaru, maszyn i ma- 
teryalów wszelakich za kilkadziesiąt miliardów 
marek.

Za to wszystko 'Niemcy powinni zapłacić.
Tymczasem istnieje tendencya wśród licznej 

grupy Anguków r Włochów, by uwolnić Niemcy 
>d obowiązku płacenia takiego odszkodowania 

lsce. Dzieje się to niby pod hasłem potrzeby 
oszczędzania zasobów niemieckich, by umożliwić 
rychlejsze odbudowanie przemysłu i handlu nie­
mieckiego. Takie odbudowanie ma rzekomo wyjść 
na korzyść równowagi ekonomicznej całeg- świa­
ta europejskiego, równowagi dzisiaj zachwianej.

Na podstawie traktatu wersalskiego Polsce 
niewątpliwie przysługuje prawo bezpośredniego 
zabrania głosu na takiej konferencyi, jaką posta­
nowiono zwołać w Spaa.

Sprzeciwy wychodzą od ludzi, którym zmar­
twychwstanie państwowe Polski jest niewygo- 
dnem, bo zmusza ich do przenriany całego trybu 
myślenia, nabytego za miodu. Wielu z dzisiej­
szych ministrów przyzwyczaiło się, że na wscho­
dzie Europy była Rosya, olbrzym o napęczniałem 
i schorowanej cielsku. Cokolwiek chciano zrobić 
na wschód, cd. Kalisza aż po wybrzeże Oceanu 
Spokojnego, porozumiewano się z Rosyą w  Pe­
tersburgu i sprawę uważano za załatwioną. Tym ­
czasem teraz rozkład państwowy Rosyi i Austryi 
dopr wadził do powstania szeregu państw, z któ­
rych istn;eniem, granicami, ustawami, zwyczaja­
mi przeciętny Europejczyk z Zachodu nie umie 
dać sobie rady. To go drażni, bo go wyprowadza 
z przyzwyczajenia, zmusza do myślenia i do szu­
kania nowych informacyi...

Narrdy przecież istniej® nie dla wygody ob­
cych ministrów. Do istnienia Polski Europa musi 
się znowu przyzwyczaić.

Ze spraw oświatowo- 
relig;jnych na Wołyniu.

Wywiad z JE. ks. biskupem Duiy&wskhn,
(Od naszego wojennego korespondenta).

Żytomierz* 9 maja.

Korzystając z pobytu na froncie, kores­
pondent nasz odwiedził ks. biskupa łucko- 
żytomierskiego, od którego otrzymał garść 
następujących informacyi:

(zet) Jakkolwiek wyjechałem przed bolszewi­
kami — mówił ks. biskup Dub.wski — nie ruszo­
no mi wcale — jak pan widzi — w tym oto salo­
nie mebli, mimo, że są one kosztowne i przedsta­
wiały dla bolszewików łuip nie bylejaki, natomiast 
zabrali mi wszystkie automobile, konie ze stajni, 
kilka powozów oraz zapas wina z piwnicy, skut­
kiem czego poniesiona przezemnie

szk<>da wjynasi młlfon marek.
— Słyszałem coś niecoś o staraniach ekspedy 

cyj w sprawie Hceum krzemienieckiego. Czy mógł 
bym Prosić o bliższe wiadomości?

— Liceum krzemienieckie — mówił ksiądz bi­
skup — mogłoby pomieścić snadnie kursa semina­
ryjne z Olyki, a ponadto nroinaby tam utworzyć 
gimnazyum polskie, którego potrzebę gwałtowną 
odczuwa całe społeczeństwo polskie na Wołyniu. 
I nie byłoby w wykonaniu tego planu dużo trudno 
iści, wobec tego, że program szkolny mam już go­
towy. Ogólnie biorąc program liceum krzemie­
nieckiego byłby wzorowany na programie liceów 
angielskich. Cóż? — kiedy piętrzą się przedemną 
przeszkody ze strony tej, z które] można się ich 
było jak najmniej spodziewać. W  sprawie bowiem 
powyższej udałem się do p. Minkiewicza, który 
zasadniczo zgodził się na proponowane przeze- 
mnie załatwienie, tak samo jak NaczeLnk Państwa. 
Nagle narobiono ni stąd, ni zowąd ogromnego ha­

łasu, a nawet zwołano specyalne posiedzenie, na 
którem w  imieniu mojem

był obecny ks. biskup Michał GodławsAi.
Ja sam wysłałem pismo obszerne, w  którem 

wyłuszeżyłem, iż celem moim jest wypełnienie 
testamentu założyciela liceum, który przeznaczył 
je dla Polaków. Znając stosunki na Wołyniu do- 
kładaie, mam to głębokie przeświadczenie, że je­
żeli gmach ten zostanie oddany ministerstwu o- 
światy, to za ktlłca lat będą tam uczęszczać 
wszyscy, z wyjątkiem Ptaków . Wola tedy nie­
śmiertelnego Czackiego zostanie przekreślona bru­
talnie.

— A jak się ma sprawa z rewindykacyą ko­
ściołów? — wtrąciłem.

— Ogółem w mojej dyecezyi — objaśniał mnie 
łaskawie ksiądz biskup, mam sześdztesiąt kilka
cerkwi, przerobionych z kościołów i klasztorów 
katolickicn. Wobec tego, że sam lud' błaga mnie o 
restytucyę świątyń naszych, poprosiłem «  zwrot 
14 cerkwi celem oddania ich na użytek wiernych 
kościoła rzymsko-kat. Niestety, dotąd nie oddano 
mi ani jednej świątyni. Ma zaś to ten fatalny sku­
tek, że dziś nawet cnłópi powiadają:

—  Widocznie 'Polska nie jest tak silna, jak się 
zdaje, skoro nie może odebrać nawet swoich za­
grabionych kościołów!

— Pracy nad ludem jest dużo i do niej za- 
b!eram się calem sercem. Na razie Przystąpiłem 
do wydawania pisma ilustrowanego dla ludu P. p. 
, lu d  Boży“ , gdzie wszystkie warstwy znajdą po­
karm dla serca i umysłu, szczerze polski i religij­
ny. Tern szerzej powmnoby p'Sm-0 to — druko­
wano wśród ogromnych trudności technicznych, 
rozchodzi się w jak największej ilości, jeśli zważy 
się, że jedyne dotąd pismo polskie aa Wołyniu 
„Goniec Wołyński" przestało właśnie wychodzić.

Śp. nor. Piotr Mu^sszko,
Bohaterski a f i a  ztfobywoy Baru.

Lw ów , 13 m.aia.
Korpus oficerski XIJ baonu saperów 12 dywi- 

zyi piechoty strzelców kresowych zawiadamia 
nas o  bohaterskiej śmierci ś. p. porucznika Piotra 
Muraszki, który poległ na polu chwały w  dniu 27. 
kwietnia 1920 r. zdobywając Bar atakiem czoło­
wym wzdłuż grobli. Oficer ten, nieustraszony, bę­
dąc na czele 16 saperów, nie zachwiał się w  ogniu 
huraganowym trzech bateryi artyleryi, trzech po­
ciągów pancernych i czterech ku łomotów, strze­
gących wejścia do miasta, lecz zachęcając swych 
podkomendnych i wspierając działalność piechoty, 
rzuca się pełen poświęcenia i brawurowej odwagi 
w  wir walki, w  deśzcz kul i granatów, wyprzedza­
jąc innych i staje Pierwszy w Barze, Tażopy dwo­
ma kulami karabinowemu

W  kilka godzin później, kiedy nieprzyjaciel 
cofnął się w popłochu, pór. Muraszko złożony w  
jednym ze szpitali potowych z uśmiechem na u- 
stach wyzionął ducha. Dał przykład i dowód ol­
brzymiej odwagi, miłości Ojczyzny składając swe 
młode życie na kresach wschodnich Rzeczypo­
spolitej Polskiej. Pochowany w  Tarnopolu w dniu 
30. kwietnia m  miejscowym cmentarzu.

Dodać trzeba, że na froncie w  tym okresie 
znalazł się z własnej micyaływ v. Będąc urlopo­
wany dla studyów w  Politechnice we Lwowie, 
wraca do swego oddziału na front, chcąc spełnić 
swe obowiązki', jakich wymaga Ojczyzna od pra­
wych i gorąoo miłujących synów.

Wszystkich, którzy mogliby podać bliższe 
szczegóły o rodzinie ś. p. Zmarłeg-o uprasza się o 
podanie adresu pod Dwo XII Baonu saperów, 
poczta połowa 32.

Z życia Kołomyi.
(Wieści z gór. — Po$cya państwowa. —  Droży­
zna. — .JPrWtzorna mama* w-„Gwie£dzle‘. _  Kon­

certy. — Samobójstwo).
Kołom yja, 10 m aja.

(Korespondepcya własna , Gazety Wieczornej).
Po sm utnych za jśc a c h , zakończonych u sta ­

nowieniem sądu doraźnego  w górach zapanow ał 
ju i  zupełny sptcikói. Huculj spoglądali z p raw dzi­

wym podziwem na oddziały, które obsadziły tut.
teren, bo przecież opowadano im. że wojsko już 
i z Kołomyi .uciekło". • To też przeklinają niesu­
miennych agitatorów, przez których daM sę por­
wać do czynów szalonych. Jest nadzieja, że w  
końcu nadejdź e opamiętane.

Po długich staraniach uzyskało tut. nrasto 
pciKcyę państwową, która jest jeszcze w stadyum 
organizowania się. Niebawem zobaczymy na uli­
cach postem-JKi policyjne, które —  ;podz«wać się 
należy — .zaprowadzą ład i porządek oraz położą 
tamę ciągłym kradzieżom. Dobrzeby byłe gdy­
by uwzględniła poheya państwowa również sto­
sunki na cargu, a zwłaszcza gdyby postarała s ę 
by nedozwolony handel najrozmaitszą walutą 
ustał. Niesomhci tnfl spekulanci dokonali już tego, ze 
chłcipi wie chcą brać marek, a drobnej mon ery nie 
ma na lekarstwo.

Drożyzna, spowodowana 1'chwą rośn e z ka­
żdym dniem, jak ma drożdżach. Cepa wszystkich 
artykułów poszwa w ostatnich drmach sżalne w  
górę. Ludzie zwąfpCj formalne o jakiejś sfibacyi 
na tam polu.

M łą rozrywkę w szarudze życia znalazła 
tut. pufcdicznrść przed klku drami' pia przedsta­
wieniu „Przezornej mamy". Bałuckiego. Wysta­
wiło ją kółko amatorskie stow. „Gw azdy".

Pou dc'tv,śaBc.zoną ręką p. Pilawskiego zespół 
ten gra istotnie wyśmieiuce. Osoba samego re­
żysera jest od dawna znaną tut. nubl czirośal ze 
swoich występów, a sekundowała tnu dzelnie 
p. Dębska.. To też burzom oklasków ńe było koń­
ca. Mile przyjął ogół zapowiedziane dalsze przed­
stawienia tego sympatycznego zespołu, w  skład 
którego Wchodzą oprócz wymienionych patena 
Seberówma, p. Sormakowa, oraz pp. Chomicki, O- 
rzachówsikL Hauser i Jedliński

Tycih tśi'asL słów mech będzie dla m łych ama­
torów zachętą do dalszej pracy.

Koncert p'eb‘scytowy prof. Uruskrógo, urzą­
dzony staraniem tut. dicłwódcy placu, p. kapłana 
$>Kwy. k óry jest zmamy w  szerokich kołach za 
swej prawdziwie obywatelskrej 1 pełnej zaparć’a 
się dzałaJnośc', stoupł tych, (którzy, zdając sebie 
sprawę ze znaczenia dla nas kwesty! płsbAscytu, 
zaznaćZ5'h zroziumienie patryatyczmego obewą- 
z*ku. D z V ć  śię wypadła tym, którzy uczęszczaiąG 
skrupuśatnęę na wszystkie przedstawiana kinowe, 
nie opuścili ich * w  tym dmu.

Drni 8-go b. m- odłbył się koncert na do­
chód' T. S. L. (i cele ośw-atowe żołnierskie pań: 
Wiśniewskiej i Ottawowej ze Lwowa.

W  ubiegłym tygodnu popełnia samobójstwo 
młoda panienka, Juł a Kucharska. Skoczyła z gan 
ku I-I. p’ętra w  ratuszu. Nieszczęśliwa żyła po 
zamachu jeszcze kilka chwil. Powodem samobój­
stwa ma być zaw>edzrona miłość.

Jot.

Roczrrca konstytucyi 
3-go Maja w Łańcucie

(Korespondencya własna „Gazety Wieczornej".

Łańcut, 10 maja.

Sw ’ęto rocznicy 3-go Maja- obchodziło tut. 
miasteczko w  sposób nader uroczysty. Po solen- 
nem nabożeństwie w  kościele parafialnym, usta­
wił się miPOr.ujący pochód, w  którym wzięła u- 
dział kompania wojska, wszystkie włatilze wci­
skowe i  cywilne, Tow. * orga-nizacye, młodz eż 
szkolna, skauci i bardzo liczne rzesze w łość aa ż 
okolicznych w s:; pochód udał się przy dźwiękach 
muzyki strażackiej do parku „Sokoła", gdz e na 
Wolrrem prwietrzu odbył się uroczysty poranek 
artystyczny. W organizacy. Bak poranku, jak i 
weczoru artystycznego, wybiła się współpraca 
młodzieży grona zraJnęj, która prawię w  cajości 
program wypełniła. W  ciągu całej uroczystości 
zwracała uwagę Ifczm obecność przebywających 
tutaj oficerów airmi ukr„ którzy poszczególne 
momenty obchodłu, zwłaszcza odegranie kib 
ódśpie warte .R o ty  silnie i szczerze oklask wali De 
koracya miasta była bardzo skąpa 5 ograniczała 
się p raw e wyłącznie dl® nalepek, z  wyjątkiem 
gmachu starostwa, który z polecenia nowego sze­
fa p. Łodtełńskiegtf, został ' ardz® ład.ije ze lę iią  
« flagami iniairodowem’1 udekorowany.
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sią ziścił, dziś od nas tylko za­
leży, aby ten cud trwał wie­

czyście. c

przyświecać pow inien: 
utrwalić gmach Pań­

stwowości Polskiej.

m m m  pam iętać o tim  m f  .0 Y p o la k
I podpisać hfórąHolw.Bh z  d a t ó  potyczek HSWBęlrznyeb r. 1929,

Gdyż tylko w ten sposćb »»

mac pjiste przywróci, cud zjednoczenia Polski uwieczni, gmach 
Państwowe! A Polskie! utrwali.

Godziny rządu sowietów poticzofie!
Płomień rewolucyjny ogarnia Rosyę!

UPADEK SOWIETOW ZBLIŻA SIE SZYBKIM 
KROKIEM.

Wiedeń, 13. maja.
(Telef.) (fr.) Z Helsingfórsu donoszą: W  Mo­

skwie wybuchły niepokoje. Ludność rniata pod do­
wództwem kontrrewolucyjnych leaderów rozpo­
cząć zbrojaą akcyę przeciw rządowi sowietów, by 
go zmus'ć do ustąpienia. Przypuszczać można, iż 
ruch w najbliższych dniach ogarnie całą Rosyę i że 
rząd sowietów jest blizki upadku.

Naogół wszystkie wiadomości z Moskwy nad­
chodzące brzmią chaotycznie, zgodne są tylko w 
jednem, a mianowicie stwierdzają, iż upadek so­
wietów zbliża się szybkim krokiem.

CZEKAJĄ TY L K O  NA ZNAK Z MOSKWY.
Wiedeń, 13. maja.

(Telef.) (fr.) Z Helsingfórsu donoszą: Żołnierze 
sowieccy obozujący nad granicą Finlandyi zaczy­
nają się burzyć, wielu z nich zbiegło przez granicę 
na terytoryum Finlandyi, gdzie zostali rozbrojeni.

M W ,3f a* r  ł fcmwa -  . —

Dezerterzy ci opowiadają, że w całej Rosyi przy­
gotowuje sie rewojucya, a wszyscy czekają tylko 
na znak rozpoczęcia z Moskwy. Wszyscy bowiem 
mają dość sowieckich rządów, które kraj do zgu-
by doprowadziły.

DROGA DO POKOJU DLA SOW IETÓW  
DALEKA.

Wiedeń, 13. maja.
(Telef.) (fr.) Z Helsirjgfor.su donoszą. Prasa 

sowiecka zarzuca rządowi moskiewskiemu, że nie 
potrafił wyzyskać swej sytuacyi po zwycięstwach 
nad Dęnikinem i nie postarał się o szybkie zawarcie 
pokoju z Polską, Obecnie droga do pokoju.bardzo 
daleką i kto wie, czy nie stanie się grobem so­
wietów.

* ZŁUDZENIE PR AW D Y" SOWIECKIEJ.
Wiedeń, 13 maja.

(Telef.) (fr.) Z Helsingfórsu donoszą: Sow.
,.Prąwda“ pisze o ofenzywie polskiej co następu­
je: Teraz dopiero można zrozumieć powody ocią­

gania się rządu polskiego w  kwestyi rokowań. Ofi 
cyalnie objawiał on chęć zakończenia wojny, gro­
madząc równocześnie wszystkie siły celem rozpo 
częcia ofenzywy. której rezultatem: opuszczenie 
przez wojską sowieckie olbrzymich terytoryów. 
Klęska jest wielka, ale nie wszystko stracone. Wo 
dzowie czerwonej armii muszą wytężyć wszyst­
kie siły dla powstrzymania pochodu wojsk pol­
skich. Ostatnie wiadomości z frontu brzmią po­
myślnie, wojska czerwone będą musiały ieiszcze 
dalej w yc:fać się na przygotowane linie oporu. 
Nie wszystko jest jednak jeszcze stracone, przy 
■wysiłku udałoby się jeszcze sytuacyę częściowo 
uratować, lecz trzeba nam szybkiego działania, 
gdyż inaczej zagrożony jest byt sowietów, a z je­
go upadkiem nastąpi znowu era reakeyi, podobnej 
do rządów carskich.

iWOJSKA OCHOTNICZE ODZYSKAŁY 
PEREKOP.

Wiedeń, 13. maja.
(Telef). (fr.) Z Bukaresztu donoszą: Wojską o- 

chotnicze, walczące w północnej części Ferekopu, 
jak informują z Konstantynopola, rozpoczęły o- 
fenzywę i po zaciętej walce zajęły Perekop, a prz« 
suwając swój front, zdobyły KaJanczek 1 Now» 
Aleksandro wsk.

DR. ADOLF CHYBINSKI

1 murjMI pslshlsl.
Lwów, 22 kwietnia.

Ponieważ do ogółu nie przedostają się wiado­
mości o sukcesach muzyki polskiej za granicą i 
ponieważ te fakty bywają tendencyjnie przemilcza 
ne przez tych, którym na tern widocznie zaieży, 
więc idąc za inicyatywą redakcyi pospieszani speł 
nić ten obowiązek społeczny wo-bec muzyki pol­
skiej i sfeir, które bardziej interesują się powodze­
niem poiskieu sztuki niż tern, co ktoś u nas może
0 niej sądzić i jakie werdykty o niej wydaje. Mu­
simy ugodzić się z Jednem: tanv gdzie nauczono 
się rozumieć pojęcie wartości w muzyce, nie ur- 
wziględnia się rzeczy słabych, tylko wyłącznie 
cenne, i to bez wzgłędu rta idh r. a red owe poóho- 
dzenie. Dziś w Niemczech mimo całąj nienawiści 
do Francuzów; kwitnie niezwykle bujnie kult fran 
cusktej i angielskiej muzyki, a Niemcy najlojalniej 
odnoszą się i do muzyki polskiej, jeśłi jest repre­
zentowaną przez silne indywidualności Dlatego
1 i etyl ko „Eros i Psyche" Ludomira Różyckiego 
cbjega sceny niemiecki© z niesłabnącą popularno­
ścią, ale i Jego kwintet fortepianowy jest tu j ów­
dzie wykonywany. Przykro nam tylko jest, że u 
łas dotąd togo dzieła nie wykonano. W  powody 
lie starajmy się nawet wchodiziić; oszczędzimy 
sobie uioweij przykrości. W  pierwszym jednak rzę- 
izie twórczość Karola Szymanowskiego Jest obe­
jmie w  centrum zainteresowania u obcych. Szyma 
rorwski jest uwielbiany przez Europę; programy

koncertów mieszczą jego dzieła obok dzieł najwy 
bitniejszych mistrzów, a wykonują je piarwszorzę 
dne siły...

W  Wiedniu urządzono szereg kortc.ertów ka­
meralnych j solowych, a także orkiestrowych. 
Zrajdziemy w programach dzida dwóclh kompo­
zytorów polskich. Jednym jest K. Szymanowski. 
W  jednym koncercie figuruje jego trzecia sonata' 
obok tria Debussy‘ego, kwartetu Ravala i pieśni 
Marxa, w  drugim zaś cyk i pieśni „Hafisa" obok1 

i utworów fortepianowych'' Debussy’ego ..Blanc et 
n ir“  i pieśni Schonberga (JPlerrot Lunaire". To-j 
warzystwo zatem bardzo wybrane i niełatwe, a je 
dnak nie... mięszane, Partycyę drugiej symfoniij 
Szymanowskiego, przed którą Nakisclu złożył głę­
boki ukłon, a Schreker,, jeden z największych kom 
pozytonów nie miał słów zachwytu, drukuje Unt- 
yersal-Edition. Niestety niema u nas jeszcze na­
kładców, którzyby midi zrozumienie dla popiera­
nia dziel wartościowych. Nie zdtziwimy się więc, 
te najnowsze utwory Różyckiego („Dziewięć szki- 
oów“ , op. 39) wydał nakładca kopenhaski t lipski 
Hamsen. Ale i pod tym względem zaczyna się iuż 
budzić pewna świadomość, o czeim na razie me 
można jeszcze zbyt głośno mówić, aż nastąpi czyn 
godny bezwzględnego uznania. Newe nazwisko 
po większa plejadę polskich kompozytorów. Mowa 
o Krakowianinie Józefie Roaenstocku, który ukoń­
czy! z szczególnam odznaczeniem Akademię mu­
zyczną w  Wiedniu, jako uczeń pirof. Lalewicza 
(fortepian) i Schrekera (kompozycya i kurs kapel- 
mistrzowski). Sonatę fortepianową wydala już 
wiedeńska Ut.iyersal-Edition. Dzieło to przy w y ­
konaniu w Wiedniu (przez Lalewicza) zdobyła bez

względne uznanie tej krytyki, kierującej się nie- 
tyiko „czuciem", ale i wiedzą, dzięki której ..czu­
cie" staje się tern intenizywniejszem, gdyż oczysz- 
ezonem z sądów przypadkowych, niepewnych, 
wydawanych na ślepo wśród domysłów, przypu­
szczeń i błądzeń po terenach leżących poza sztu­
ką. Obecnie wykonano (7 kwietnia) koncert forte­
pianowy Rosenstocka. Dyrygował genialny Geza 
Szell, stale wysoko ceniony przez R. Straussa ka­
pelmistrz. Partyę fortepianową wykonał sam 
kompozytor z ogrcimnem powodzeniem, tętn wię- 
kszem, że odbyło się ono ,.w obecności całego wie 
deńskiego świata muzycznego". Kompozytor i pla­
nista Rosenstock otrzymał stanowisko dyrygenta 
olióru filharmcniczmegr, w Wiedniu, a jednak w li­
ście do jednego ze swycf, znajomych oświadcza 
chęć pracy w  Połśce, Jaik trudno Jednak wśród 
obecnych warunków wypłynąć u nas nawet bar­
dzo utalentowanemu kompozytorowi, dowodem 
tego twórczość lwowskiego kompozytora, posia­
dającego tak wybitne zdolności i gruntowny, a 
wszechstronną wiedzę, jak prof. konserw. Admn 
Sołtys. Wśród wielu jego kompozycyi, którym po­
święcimy osobną pracę, spoczywały pieśni w 
skromnem ukryciu. Zajęła stę niemi wtalka pie­
śniarka St. Szymanowska, śpiewała Je w War»sa- 
wie i Krakowie z  wielkim, zarówno artystycz­
nym, jak zewnętrznym sukcesem, genialny
nasz twórca Karol Szymenowaki wyrwztł słę o 
nich z wszelkiem uznaniem, o które u niego nie 
tak łatwo. Pieśni te będą w njedłagim zapewne 
czasie wydane
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JAPONIA NIE WALCZY Z ROSY\?
Nraiew, 13 maja.

*PATJ. Japcńsk. prze^s-ta-wice-! dyplomaty­
czny w nerftjiie zaprzecza stanowczo dóniese- 
mom, jakoby dywlzye jaipońsjae wystane zostały 

.Syberyę. Znslruująoe y.? ob&cńe r.ia Syberyi 
d yw zye .iapofis^te wycofane zostaną zupełnie z 
chwilą, gdy v:,i'ska czechosłowacko opuszczą Sy 
beryę.. a położenie polityczno w Koref » na : ogra- 
n cziu M'ajr(dfe*ry> wyjaśni s.ę ostJ^krr-3. .Brno i 
«?a rJe wypowiedziała Rosyi sowieckiej w^hty, %  
ai też n*e it/a ła  zam iaru  jej wypowiadać.

KONWENCYA WOJSKOWA M ltU Z Y  POLSKA 
A W gCRAM I?

(M wwzne ptatld pna% czeskiej.
Praga, 11 maja. 

(Tel. wt.) „Nu rodni Listy" i ..Tiąbuna’ zamie­
szczają równobrzmiącą inforrnacyę, według któ­
rej Polska miaia zawrzeć (??) z Węgrami kon- 
we-ncyę wciskową (!!!)

Na Węgrzech organizują nową armię. Horthy 
(wystawił fi dywizjo i podzielił kraj na 6 okręgów'’ 
wojskowych. 60.000 ludzi j 30.000 żandarmów stoi 
pod bronią. Wszyscy są wyćwiczeni i dobrze wye 
kwsipowani.

Przez powołanie wszystkich obowiązanych 
bltuet rumwYsSfl’ ma ciirzymać ministra cITa Bessa dr służby wojskowej na 8-tygodniowe ćwiczenia, 
rajbii i ml i stna dla B:ftc\v:ny. Na stenrw bó :o ! zyskają Węgry karną i wyćwiczoną armię.

ma być mSaMowany Sergiusz Mika i baron Stor- KONIECZNOŚĆ PODNIESIENIA KURSU MARK? 
dzta> POLSKIEJ.

   Postulaty sfer prsrein.-fiirarssowych Śląska.
Cieszyn, 13 maja.

OSOBNI MINISTROWIE DLA BUKOWINY 
I BESS ARA BIT.

Sebasfopoi. 13 maja- 
(PAT.). Wedle dzienników bessarrrokch, ga-

o  JskSiIdść walutową CS2szyń$k?ego z Pciską.
Uchwała cieszyńskiej Ra^y Narodowej.

Cieszyn, 13. maja. j

(PAT). Na wczorajszem posiedzeniu plenarnem 
Pady Narodowej powzięto następującą rezolucyę: 
Wobec ponawiających się wciąż usiłowań, aby 
uzyskać dla terytorium Śląska Cieszyńskiego 
bądź korzystniejszą relacyę korony do marki, bądź 
też przez ostemplowanie zaprowadzonej już marki 
polskiej wprowadzić na terytorium pieyądze 
neutralne, oświadczamy, co następuje: Ani jedno 
ani drugie z powyższych rozwiązań niemożliwe; 
obstajemy przy tem, aby bez żadnych zmian pozo- 
stada obiegającym pieniądzem, maaka polska, a. bo. 
wiem pt*yman’e dla tery ioryum prefektury 
w «  bodniej Śląska Ltes*. w yższego ku-su wymień. 
neg>, pociągnęłoby za sobą doniosłe skutki, prze-; 
ważnie w OJnie*,etiiu do pretensji hipotecznych 1 1 
wywa' foby wpływ na kwoty wymieniane w go-] 
tówcp. Przyznanie takiego wyższego kursu b ito - i 
by lówirJrzęOne z  wyotlrębnj a nem waluty Śląska 
Cieszy ńskliego, musiałoby Ono być połącwne z 
(fczetłuzenfon pretemsyi powyższego roi/aju, któ­
rędy musiały być oczywiście Macane w markach 
ostemplowanych. Porew aż pretensye te wynoszą 
około 3 miliardy marek, zatem do daru państwo­
wego, wynikłego z lepszego kursu, musieliby 
dłużnicy śląscy zap!acić właśc cielom śląskim o- 
koło 100C milionów marek. Różne instytucje pie­
niężne na Śląsku, imające obecnie znaczne lokaty 
w  bankach warszawskich, poznańskich i krakow­
skich, byłyby 'narażone na znaczne straty, a r wet 
zupełiją ruinę. Prywatni dłużnięy śląscy płaciliby

bijają. Jeśli zaś zagarną Śląsk Czesi, to będą mu­
sieli tskto N:'emcom grubo zapłacić. W  każdym ra­
zie szkodę poniesie tylko Polska. Dlatego cala Iu4> 
iiość, reprezentowana w Radzie Narodowej 1 
wszystkie nstytircye polskie sp«zecr» lał? się sta-' 
nowezo myśli ostemplowania marki polskiej i 
stworzenia nówego, niepożądanego fermentu, któ­
ryby oddalał Śląsk oa Polski, obniżając sile płat­
niczą marki polskiej i który wyrządziłby niepowe­
towane pledy szkudy eąłenw narodowi piskiemu ł 
Ojczyźnie.

(PAT.) Rada narodowa Śląska Ciesz., ora? 
przedstawiciele polskich instyducyi finansowych, 
spółdzielczych i wytwórczych, rolnictwa, ręko- 
dzict i handlu, postawili następujące żądania: U-
koiiczenie jak najrychlejsze wymiany pozostałych 
odcinków atistryackiah koron w  Małcpołsce i o- 
kirpacyi na marki polskie, gdyż obecny stan, tf- 
trzymujący w  obiegu korony obok marek, przy 
utrzymaniu ustawowej relacyi, przeszkadza ,w 
Podnoszeniu feta kursu marki polskiej za granicą; 
stosowanie przyjętej powszechnie za granicą a tale 
że na Śląsku Ciesz, zasady zapłaty za towary mar 
kami polskiemi w  stosunku do realnej wartości 
tych towarów za granicą. Usiłowania Śląska, idą­
ce w  kierunku podniesienia kursu marki polskiej 
w drodze eksportów, mepoparte przez całą lud­
ność polską, muszą popzostać bezskuteczne;usunąć 
szkodliwość walutowego paska dla marki pclskiej. 
Wzywa się rząd o wydanie zarzą feeń ukrócają­
cych doryefaezcłowy stan ‘ zkodhwy. W yżej wy 
mteniefli domagaj? się bezwzględnego zakazu Im* 
portu do Ptostó WBzstkich towarów zagranicz­
nych, tafesosowrrL lub dla ludności polsiaej z b ,Te- 
tzaydb

NAWET RUSINI MAJA ICH DOsYC.
Budapeszt, 13 mada. 

(PAT.). Ru sini emigrują do Ameryki, bo « •  
chcą się dostać Pod panowanie Czechów.

Polrcy śiąscy nie pozwolą się traktować
jako ludność drugiej klasy.

S t r r jh  ?fcn c h w i l o w o  z a k o ń c z o n y *

Bytom, 13 iraja.

(PAT.) Generalny strajk górsko w skończy! 
Sie wczoraj ra.-o na wezwanie narodowych i so* 
yalisrycznych organizacji robotniczych, które

ralny strajk robotników przemysłowych, a praw* 
dop dobrtie także rolniczych. Równocześuie lud­
ność pobska G. Śląska zamierza wysłać do Pa> yza 
deputacyę do Najwyższej Rady i przedstawić jej

,-daty odezwę wzywająca robotników, aby tak stronnicze postępowanie komisyi w  Opołn. W  każ-wyj
jak iednomj śhiie usłuchali wezwania do strajku-, 
tak też i i raz jak jeden mąż poszli za głosem swo 
ich przywódców. Tylko w  takim razie liczyć mo­
żemy na <$>ełpien;e naszych sjusznych żądań. Niem 
cy, którzy strajk przeitem bagatelrzcwali, przyzna 
ii wczoraj, że trdal się zupełnie. Pisma padają urzę 
dowjtr. że 1 rrrjkowało tylko 7-5 pnc. górników, lecz 
w rzeczy wistości cyfra wynosfa 85 pro. W  naj­
bliższych dniach uda flę dc Ópo^ dc komłsyl rza-

marki śląskie z dochodów otrzymanych w marce dzącej ponownie dcpibacys feowpoł organizacyi
śląskej, ale dłużnicy nieśląscy, a których jest w iel­
ka liczba w Małopolsce, musieliby dopłacać da 
marki polskiej sżkr marki śląskiej, co przyniosłoby 
d łl instytucyj straty w  wysokości ażio. Posiadacze 
pdskjej pożyczki państwowej z  r. 19t8, znajdują­
cej się w posiadaniu drobnych kapitalistów Śląska 
Ciesż. w wysokości 40 milion ów marek, straciliby; 
tia tei pożyczce również różnicę ażia. Stemple ya-1 
nie marki polskiej, zamierzone aa okreś bardzo, 
krótk', bo osraaiczaiący się do rozstrzygn ięta : 
przynależności tego kraju, wywarłby douiosłe skut 
k' natury politycznej, walutowej • gospodarcze.’

Tobotniezreh, by jej przedłożyć ultimatum uchwa­
lone na masowych wjecach 25 kwietnia. Jeśliby 
komisy a le żądania zignorowała, wybuchnie gene

dym razie komisya ta liczyć oię musi z ©̂m, że 
ludność polską G. Śląska nie pczwoH na dalsze 
traktowanie się jako naród drugiej 'klasy. Koimsya 
koalicyjna próbowała odwieść Polaków od straj­
ku generalnego, a nic konkretnego przyrzec nie 
chciała, oświadczając, że w  sporach narodowością 
wycli G. Śląska zachować musi neutralność. Słu­
sznie też na to jej odpowiedziano, że tolerowania 
przez nią obecnego stanu rzeczy nie dowodzi neu­
tralności i że bez rządów le alicyi gorzejbj Poła­
kom być nie mogło.

NOWE USTĘPSTWA ALIANTÓW WOBEC  
NIEMCÓW ŚLĄSKICH.

Bytom, 13 m aja. 
(PAT.) K o m isja  rząd ząca  w  Opo-iu og łasza, że 

ci r  -dzjce, k tó rzy  p ragną uczyć dzieci języka pul- 
! siki ego  i reiigii w  jęzj-ku pobkim , rrrają wj pełnić 

Ósóbna waluia śląsika M w o .ty la f r  Hiep->żą'rtany ^ s s t y o n a r y j s c e  w y d aw an e  w tym celu przez 
pod wzgłede.a polhyczmym t t ó a - ! ^ ^  f 11" " 6.4 T O 3f  00 pow,a> wyJ h kon;
go dąż? jedynie zdeklarowani zwolennicy polityki kf licyf ^ ’ ^  to ^

m m m m i, ® £ t ó ! W 3 £ »
Ułiicefetwiito?>y dążność do ujcr îtostałnle tła waluty.
Osobna wałuta na małym terenie w ilości z natury

zasadnicze Dostanowienie, iż dzieci doIskic należy 
uczyć obov/iązkowo po polsko. Rozstrzyganie 

. , „ , _  1 , więc sprawy na podstawie kwestyonarjniszy' jest
rzoc^t ocsraidczonet chwilowym sapneem gotówki ,jjr[e}e niemieckich władz szkotaych, które korni 
m-.odłożone! do stemptówanła, wytwOrzyłabj w ^  ,m  środek abv v (en sposób od-
krótkhn czasSe dotkliwy brak r łjenej gotówki, bez . ^ , ^  nankę języka polskiego, a z drugiej str; ny 
jajtłejkolwrck możności jej zasilenia. Ażk ;ii*'ć czas na odpowiednią agitacyę przeciw nauce,
stemplowanej wobec nł rtemplowanef utrudniłoby koła objwatetekie zwracają w „Gira c-
w Poiace stebniki z f P°gw - 1 kim Sztandarze Polskim" uwagę na to, tż na tui ję
szyłoby tam w rs  marki połsklaf, Niemcy Uczą na1 z,yka połsnnego w  szkołach' dotąd- nie udzielano, a 
to, że stempłowante morki połskłej przynieś Im jeśli udrieław”, to rozm yśle w  taki sposób, aby 
tak czy owak olbrzymi zysk. Bo» jedli Śląsk prtzy-, nrazić do tego dzieci i rpdzńoów. Ńaijczycieli do ję 
padnie Polsce, Polska wykup* od nich za drogie! zyka polskiego wyznaczał kieroym'k lub inspek- 
pjenlądze stempkraTine korony śląskie, których tor szkolny, prawie zawsze agent pruski, zdetnara 
kurs czescy i tiiemieccy kapitaliści satucznie pod-'lizówany dodatkiem *« skuteczne szerzenie niem­

czyzny. W  ten sposób wyznaczeni nauczyciele sa 
mi nie znali jeżyka polskiego* a przyiem stosowali 
taką metodę nauczania, że nieraz w  jednym tygo 
dniu z  80 dz!eci, które ? zapałem rotepoczęły nau­
kę. pozostało troiie. Nic dziwnego, że po takich 
doświadczeniach rodzice polscy zrezygnowali z 
dalszej nauki. Zapomwą takich metod1 usiłowaii 
Niemcy dowieść koalicyi, że nauka języka .polskia 
go jest abytecma.

« . 1
OBRACHUNEK ZE SPISKOWCAMI KAPPA.

Morawska Ostrawa* 12 maja.
(Teł. wL) „Morgenzig." donosi z Berlina: Ko- 

rnisya śledcza dla ustalenia 'Winnych zamachu 
Kappa, zaproponowała rządowi państwowemu i 
pmkiemu lymisyonowanie, wzgl. postawienie 
do djspozycyi 350 urzędników państwowych ra 
Wyższych stanowiskach. Komisya me ukończyła 
jerjBcze śledzi wa
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N i t u  u s t ę p u j e !
Lyon, 13. maja. 

(PAT). Z Rijm u donoszą, że wskutek głoso­
wania ostatniego w Iztne, Nłttl w środę poaai się 
oo dymisyi.

j 1 E K A R Z  C H O R Ó B  JAM Y  USTNEJ
D r .  I3C©ia:ryJ&L B e r ą e r

| powrócił i przyjmuje nadal w  swoim Zakładzie dentysty^ 
czno-technicznym przy ulicy Legionów 1. 7. 1487

Wobec postanowień
traktatowych.

WĘGRZY DEMONSTRUJĄ PRZECIW  
TRAKTATOW I.

Budapeszt, 13 maja.
(PAT.). W  cafybh Węgrzech trwają ustawi­

cznie demionistracyie przeciw traktatowi. Pclożen e 
rzątfu'sfcc.-5o s’ę trudne, Skrajna prawioa korzysta 

tego, agitując przeciw rzajćiowi.

TEKST TR AK TATU  z  TURCY a .
Paryż, 13. mają.

(PA T ). Pierwsza część traktatu z Turcyą do- 
tyczy Ligi narodów, a druga i trzecia politycznego 
ukształtowania stosunków w Azyi. Część ta nor 
mujC sprawę cieśnin, przewiduje autonomię dla 
miasta i okolicy Smyrny, oraz zajmuje się sprawa­
mi Syryi, Hedżasu, Armenii, Mezopotamii i Pale­
styny. Żąda uznania przez Turcyę nowej syuacyi, 
stworzonej wojną w  Egipcie, na Cyprze, wyspach 
mrrza Egejskiego, oraz uznania francuskiego pro­
tektoratu. suwerenfcość Turcy! do Konstantyno­
pola zoktaie uznaną, o Ile Turcyą będzie przertiTze- 
yafa traktatu. Dla cieśnin ustanowiono komis yę, 
składająca się z przedstawicie1! Anglii, Francyi, 
Włoch, Japonii, Grecyi, Rumunii i Stanów Zjedno­
czonych (o  ile zechcą wstąpić do komisyi) i Bął- 
zaryi (o ile ta zesranie uznaną za członka Ligi na­
rodów). Także Rosya, o  ile będzie członkiem Ligi 
narodów, otrzyma dwa głosy w  komisyi. Inne na­
rody będą miały po jednym repi ezentancie. Dalsze 
części traktatu odaoseą się do ochrony mniejszości, 
kontroli finansów tureckich i stosunku Rosyi do 
traktatu, oraz ograniczenia armii tureckiej. Wkoń- 
cu traktowaną jest sprawa odbudowy s odszkodo­
wań wojennych.

CO GRECYA OTR7YM A?
Wiedeń, 13 maia.

OPAT.). Wedle informacyi dz-.ern ków, 
wskutek traktatu z Turcyą otrzyma Grocyo prócz 

TflacyJ .3 Smyrny cały rlb-szar który obsadziła na 
•wfiósrt* 1919. Armia turecka ma wynos/ć tylko 
30 000 hidtzi, a Fota ma być w ca łoś di wydana.

POD HASŁEM W ALK I Z GRECYA.
Sofia, 13. maja.

(P A T ). Z Adryanopola donoszą, że ludność 
muzułmańska odbyła wielki meeting, gdzie po 
gwałtownem przemówieniu Dyafara Tayara Pa­
szy wszyscy obecni złożyli przys*ęgę. iż do u- 
padłego bronić będą swej ziemi przed panowaniem 
Greków.

Sofia, 13. maja.
('PAT.) Rucb protestujący przeciw owładnię­

ciu Trący i .przez Greków, wzrasta w Bułgaryi co­
raz ba/dziej.

Jacą mądr ą, pracowitą 
Każda fest gosjwsą.

„Ja mam Wfed^a, poruczn^ta*
Co rna dfoade giry;
W  ciężk ch czasach uk. za 'darmo,
W ięc dicistaj"'l'ry“ . — Plącą: 770 — , zadają:

910.— W . ivl.

,.U Syfesou, kapitana,
Dobrze' mi wę dziejie,
Bp mam służbę, powóz, konfe,
I rumuńskie leje’1. —  Płacą: 343. — żądają:

357.—  W . M.

,..Ia mam Czecha z konsulatu,
To tnój mairzeczony,
Zawsze więc do dyspozycyi,
Czeskie mam korony1*. — Płacą: 287.— 

żądają: 305 W . M.

,.E,i gps‘pÓ® e —  mówi Zosia — - •
Czem się chwalć ma'de?
Wszak mi mój Amerykanin,
D olaram i pł^ci!" Platą: 19.250.— , żąldlają:

20.650.— W. M- 
Al-An Gar.

Zmiany w magistracie
lwowskim.

Lwów, 14 mak- 
(u) Szer 111. Departamentu Magistratu, star­

szy radca P Majewski, zamianowany został dru­
gim Dyrektorem Mag strata w  V. ki. rang.. 
Z szczere™ żalem riożegnają go interesowany 
którzy t ó  sposobność stykać się r  T m  w  spra­
wach .uf-^gglnwy di. g jy ż  tej urzędtók. prawy, 
jak Iza czysty.

Jak nas ntorriuja, iwrzuwa służbę riejWIcą 
•radca p. dr. Platowskj i przener się na stałe do 
Poznania.

W A D l  S I  A N fi.

BOLSZEWICKIE INFÓRMACYE.
Wiedeń, 13. maja.

(Telef.) (fr.) Bolszewicy szerzą PogłosH. że 
rząd polski stara się nakłonić (U !) Rumun"© dc 
zbrojnego wystąpienia przeciw Rosy] Sowieckiej 
i do rozpoczęcia ataku w  kierunku przez Tyraspol 
na. Olwiopol w celu zagrożenia ty łów  wojsk so­
wieckich, walczących na froncie po'skim.

Z  I U i lA .

GOSPOSIE.

Trzy Marysie dhwaiWy sSę, 
Przed sąsiadką Z a sh ,

Do pełnienia czynności prokura­
torskich przy karnych rozprawach w po 
stępowaniu upn-szczonem we Lwowie 
potrzebne są

jsoEHoecilszs siły 
prokuratorskie.

Do tego celu nadawaliby się najlepiej 
emerytowani urzędnicy prokuratorscy lub 
sędziowscy.

Zgłoszenia przyjmuje i informacyi 
udziela prokurator okręgowy we Lwo­
wie ul. Batorego 1. 3, w godzinach od 
U — 12 codziennie.

A. L Nussenblaitt
lekarz W. P. ordynuje Lwów, ul. Łyczakowska 165. 1434

.ftUHłou 1 .1 Bińi i irkft
Kopernika 12, ctwarty od 9 —1 i 3— 5. 0 i ' 1

D r .  I G H A C Y ..  i
ordynuje w Krynicy, willa Krakus. 995 

Specyalista choró > nicniufrlęcych i dziecięcych 1055

Dr. ; H E S C W Ł L ł S
SZCZEPIENIE od 3—5. Zyblihiewicza 31.

Z A K Ł A D  D E N T Y S T Y C Z N O -T E C H N IC Z N Y  106?

JOZEFA S E L Z E R A
L wów, Trzeciego Maje 11, II. p. (nad Kaw. Amerykańską).

Specyalista chorób skórnych i wenerycznych

Ot.HESCHĘŁES >.«
ord. od 10— 12 i 3— 5 pop., dla kobiet 2— 3 Syksteska 16,

P „ A .  3£ń® O  J L m I j  O
D i i i  a p o w o d u  koncertu  t p Ik o u U f lw  

d o  g o d i ln y  7 - to w le c i.

P r s u o  m f f c s ś d  _
praw o odwetu

wspaniały cramai w  5 aktach z 1

C ł g j f E m  F o n t e m
pó raz cstatntl

O ŚW IATA JEST ŚRODKIEM, ABY Z LUDZI, 
KTÓRZY SA CIĘŻAREM SPOŁECZEŃSTWA, 
ZROBIĆ CZYNNYCH OBYW ATELI,. STANO­
W IĄCYCH JEGO SILE.

S«o/0panorwsidL
(..Liga pracy** — Warszawa — Czackiego 3/5).

dra-

1496

ZAKŁAD Dra Ant. BLUMENFELDA
CHORO"Y SKÓR Y,  W ŁO SÓ W . «’osmetyka lekarska. 

CHOROBY WENEItUCZWk*.
Róntgen. Lampy kwarcowe Darsoiiwdiza-ya. Endoskopia.

Diatermia. 21702
LWÓW, Klern. Tan; kit] Ł  (obok hotęlu GeorgeV.

^ r o n i h ą

Repertuar teatru miejsk'e«o.
W  piątek 14. mają po raz 2 „Południca*' 

mat w 3 aktach Leopolda Staffa.
V/ sobotę 15 maja o godz. 3 ,Kupiec wenecki’* 

komedya w 5 aktach Wiliama Szekspira z p. Że­
lazowskim w roli Shylooka.

W  sobotę 15. maja o godz. 7 .Księżniczka czar- 
dasza“ operetka .w 3 akt. E. Kalmana z tpp. Miłow- 
ską, Kasprów czową, Załęską. KuligowsAim, Ju- 
stianem i Folańskim.

W  niedzielę 16. maja o 3 popoł. „Traviata“ , 
opera Verdi‘ego z p. Bandrowska w  roli tytułowej.

W  niedzielę 16. maja o godzinie 7 .wiecz. po. 
raz 3 „Fołudnica*1 dramat w 3 akiach Leopolda 
Staffa.

W  poniedziałek 17 maja „Krakowiacy i góra- 
le“ komedyo-opera w  3 aktach J. N. Kamińskiego, 
muzyka K. Kurpińskiego z pp. Miłowską, Rowiń­
ską, Nowackim, Kuiigswskim, Łowczyńskim, 
Fiączkowskirn, Brzeską, Ratschką, Mihułowiczem, 
Faliszewskim, Czakim i Ordonem, Żmijewską.

 ̂—o—-

Repertuar Teatru wodewilowego ul. Ossoliń­
skich 10. Dyrektor W . Ochrymowicz, Program od 
czwarticu 13 maja bm. „Gabinet ministrów’*, farsa 
z Lubicz, Dwernickim, Neussrrem i Justowiczem. 
„Godzina pieśni i piost ttki“ . Rewia w jednej sce­
nie: Wandyczowa, Óchrymot.icz, Lubicz, Dwer­
nicki, Neussęr. „Poznali się — pobrali s;ę‘\ ope- 
-etika Boczkpwśk ego, w  głównych rolach Wandy 
czowa i Ochrymowicz. Początek o 8 wieczorem,

PAMIĘTAJMY O PLEBISCYTACH!
Datki przybrała Komitet Obrono Kresów Zachodnich, Lwów, plac Hartach! 1.10
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kasa dzienna w  biurze dzienników SaTjpTgpsklego, 
Jagiellońska 7, kasa wieczorna od godz. 6 w tea». 
rze. ' -----

Kspertuer Biura koncertowego M. Tuerka.
W  piątek 14. maja: St. Kor win-Szymanowska i D 

iJanczowski. Koncert na dochód Czerwonego Krzyża.
W  oif.tek 28. maja: Polski Kwartet Smyczkowy

Prof. Nitsch zwyczajnym profesorem Języ- 
*fO/nav stwa słowiańskiego w  Krakowie. Naczsi-
iłk  Państwa,-zamianowali1 prof. nadaw. filologii 
słowiańskiej Unłw]. Jama Kaz m erza we Lwowie, 
ii ra Kazim erza Nitscha, profesorem zwycz. jtęzy- 
'k jiznawstwa słowiańskiego Untw. Jagteti! w  Kra­
ków e  z waiżriicścią od 1 kwietny, 1920 Prof. N i­
tschowi,, którego mamy zaszczyt Uczyć w  poczet 
współpracowników naszego pisma — zasyłamy 
■erdeczie życzena graltiuifacyjne na <n»wem sta­
nowisku.

W  sprawie poborów weteranów. Warszaw-. 
sika jfca ze ti Porannia" podaje, że odwołane zo- 
st-ajs poNceme wstrzyman:':a wypłary i*oborów 
weteranom. Polecono pobory wypłacić do końca 
maja, poczerń jaastą-pi! miowe rozporządzenie.

Zatwierdzenie sekwestru prouukiów ziemnych. 
Rada mfccfciów- na posiedzeń:,u dlnia 10-go maja 
zatwierdziła miedzy inromT pro,ekt ustawy a- 
prowizacyi-tcij na rok 1920-21, oparty na sekwe- 
strize produktów.

M kado untieralący. <PAT.). „Daily Eaptoss1’ 
Podlaie wM om ość z Tokfo, iż mkajdo iesi umie­
rający.

(x ) Ol tara b.’aku nadzoru. Sześcioletni 
Józio Stroiński, syn żandarma, przyjechał dc 
Lwowa z matką do rodziny, zamisszk.łej przy 
ul. Gródeckiej 1. 127, na pogrzeb dziadka swego 
Ferdynanda Arer.da. Przed pogrzebem dziadia, 
Józio podczas nieobecności starszych b wił się 
w pokoju starym karabinem i nabojami. Zabawa, 
nie trwała długo, gdyż wk ótce padł strzał. Chło­
piec został ugodzony w krtań kulą któri przez 
^łowę i czaszkę przeleciawszy utkw ła w suficie. 
Chłopczyca na miejscu padł trupem.

frontu białoruskiego, legitymował się skradziony­
mi dokumentami Sikorskiego, jako inżynier. Do­
tychczas stwierdzono, że sprzeniewierzył garde­
robę i biżuteryę na szkodę artystek: Grabowskiej 
i Miłkowskiei z Kielc. Następnie skradł z konsu- 
mu pracowników leśnych w  Stanach ad Nisko zna 
czna kwotę, bo 35.000 kor. i futro na szkodę hr. 
Komorowskiego i hr. Jezierskiego. Wreszcie pozo 
staje jeszcze pod zaizwtem kradzieży na szkodę 
Zawadzkich i kapitana Rostowskiego. Część rze- 
cz3 sprzedał w  Warszawie, część zaś zdołano o- 
debrać. Wczoraj Michała Urbanowicza falsr inży­
niera Sikorskiego oddano do sądu DOG.

(— ) Morderstwo rabunkowe na prowhtcyl. 
W  powiatach rohatyńskirn i stanisławowskim ban 
idyci wczoraj dwtu mordlerslw raibusnko-
wyoh. Bliższych szczegółów n® razie brak;.

i— ) OJcra^zJooy artysta. Wczoraj popoł. do­
stali ®ię dotychczas wyśledzeni zł°dz- eje dk> 
zarmknfęt^gc mueszkautta przy ni. GKrdańsłaei L 7 
i zabrailtj garderobę ł biefiznię wart. 900u m. p. na 
szkodę artysity tut. fceaitru I. Matma.

(—) Kradzież kont MfafenBeg' nocy w  Zapytowre 
tamt gospodarzojw. G. Kjohmuwwi skradzione pa 
rę koili, wartości' 35,000 koron). Tej samej m>cy 
irajprawdc podobniej ci sami sprawcy skradli 
w Sieciechowie M. SkafsaminOrowi wó>z, wartoftc- 
3000 ik. Jak śfedy wskakują sprawcy z łuip im zbie­
gli w. (kfierunku Lwowa.

(—0 Okaw ość pofcyi IwOwskhji. W  hotelu 
Laiziarausp przy ui. Legionów, zimowali pokój 
WoK Miedztńskfi ? S. Landlau. Chcąc się ołiięj za­
li, iznaó z tą parą agent ipdtbyii Hajncs? z poste- 
WiDiowym Kaczorem nlożjąr 'iw wczoraj wizytę 
i łou sra emu afcmaterpn zdziwi ejvu spostrzegli, że 
para <ta s*9 sprzedażą sacharyny. Pod­
czas rewzyi „goście z połicyi** znałeźli 2 kgr. 
800 gr. sachaiyny, wagę oraz cłężarki. Mledziń- 
■skj chcć»c się pozbyć „natrętmyoh gości'" dfaro- 
wat pferws-semu 5000 m. p., »  drugiemu 1000 mp., 
lecz ci nie pmz-y&li gotówki i zadowolił? lir- Jłiuon

_________  jO A ZCTA  PORANNA"

zalbranjlem sauflairyny, wagi oraTi ciężarków, któ­
re zd-ęportowal Ma policyi.

(— ) Z zamkniętego mieszkania S. Antoni erka 
przy m. Watowej 19, wezwą1: przed pohidtrrem 
'skradziono futro i  pled na łóżko, wart. 6000 tor. 
Kradzieży miki zacwsiiyił.

(— )  Sprytny kieszonkowiec. Wczoraj po 
południu Wilhelmowi Zimmermarowi koło teatru 
jakiś kieszonkowiec po rozcięciu tylnej kitazeni 
SDOdni, zabrał portfel z 27.000 ko*\, 9000 Mk. i 
dokumentami. Kieszonkowiec dokonał tej „ope- 
racyi" podczas ścisku, jtakł wówczas był koło 
teatru.

(— ) Ltośliw^ koli. Na górze stracenia Ja­
kiś złośliwy koń ukąsił w lewe ramię przecho­
dzącego 14-letniego Mundka Plewela. Plewelowi 
opatrzyło ranę Pogotowie ratunkowe.

(— ) Kradzieże kieszonkowe 1 wzg ,by“. 
Na pi. Krakowski/n skradziono wczoraj Jadwidze 
Stiering z torebki książeczką, w której było 
3000 Mk. i 3000 f or. —  W ulicy S kstuskiej 
„zgubiła" wczoraj Aniela Mizińska złotą branzo- 
letkę z zegarkiem wrrtości 6000 kor. —  Adolf 
Groll, rotmistrz, lekarz weterynaryi „zgubił * 
w drodze z dworca do rynku porttel z 9000 Mk.

( — ) Złośliwy pies. Katarynę Trojanowską 
iiczącą 55 lat, zajętą u Stanisława Mokrzyckiego 
przy ul. św. Marcina 26, pokąsał pies pracodaw­
cy w prawą rękę i plecy. Trojanowską po prowi- 
zorycznem opatrzeniu ran, odwiozło Pogotowie 
ratun owe do szpitala.

( —) Znaczniejsza k^adzfeż. Ż zamkniętego 
m:osz'cainfta N. Fliacha przy ul. ŚrJeżm^j'l. 7, &kra*- 
'dzjono wiczictnaj garderobę j buciki wart. 12.000 
m. fp. craz 690 kor. gotówką Złodzigji nikt me z-a- 
uwazył.

óO K U 'U X A T7 .
Za Kaintowczyków. D. 11 bm. o T6 g. w  koście­

le załogowym QO. Jezuitów odbyło się nabożeń­
stwo żałobne za poległych w  bitwie pod Kanio­
wem w r. 1918. Ks. kapelan Christen w krótkich 
i trafnych słowach ujął znaczenie i doniosł ść tej

gramie „Tyigiodnia Poteiki-ego Czerwonego Krzyża" 
tn eści się w eozór IcotyiltonoWy, połączony z ra ’t- 
tem, z wspóudziałern artystów teatru m. p». Bo- 
gdaf owiu/mwny, Bu rkach lei, Kuligo w skrego1 i W i- 
kl ńssiego oraz orikieitry ,ćtokoła IV.‘‘ , Który iod- 
bęóz e isiiię w  sobotę, 15 bm. o godz. 9 w>iecz. sta- 
Taneni stow. „Gwiazda" w  salach przy ul. Hran~ 
ciszikańsk^ej 7. na rzecz chorego i rannego żołnie­
rza polskiego.

Pochód na Czartoryską Skałę. W  nntffoŃJę, 
16-go bm. na pamiątkę ro-czini"cy Kon-stytucyl 3 go 
Maja riiządza stofw. „G w nzda 11 puchód na Cz&r- 
towsKą Skałę, 'gdzie na -szczypcie zpalduję się 
knzyż pamiątkowy „Trzeci Miaja“ . Zarząd „Gwia­
zdy ‘ otrzymał oa w-felśdlc‘« k  boru hsienicikego 
PP. Berradyktyn^ik tać.j sipecj-atoe ipozwolenae na 
przejście przez las po skały. Purtkf- zborny o 4-teH 
pop. prz^' pomnikiu Barto1?'5-! Głowackiego w  parku 
Lyozakbwskim. Należy wziąć zt sobą posUsik. 
Powrót wieczorem. Ucaes-trfcy zechcą uszanować 
kulturę leśną.

Jw ów , ją. maja.
(u) Z Przemjrśla ouzymaliśmj' dziś drcej te­

legraficzną wiadómość o strasznem nieszczęściu, 
spowdowaticm bezprzykładną bezczelnością ban­
dytów.

Poszukiwania za rzezimieszkami.
Z powodu mnożących się kradzieży i wła­

mań, zarządziła połicya tutejszą- fścisłą obławę, 
podczas której przytrzymano znanych pohcyi nie- 
beepiecznych bandytów.

Bandyci kładą trupem trzech żołnierzy.
W’ d*WiB kied3r miano przystąpić do ich are-

5‘228

F.dckratów ariaturów, którzy przed wybu- 
cliem wojny byw członkami Ji w^wskiega Tow. 
Fotografie. .nego“ zaprasza ’®ę na naradę nad dal­
szymi losami Tow., jego zbiorów i urząd-rań. Na­
rada odbędzies ię w  poniedziałek, 17 bm. o 6 pop. 
w mieszlkiainiu dra H. Milkolaschai, Lwów, ui, Po- 
nńsikiiego 3 <,Jjleograia“ .)

Repertuar , ChccMi ks Ogród Jezuicki. Dz‘b . 
dni n»ctqpnych: iPrży »zach;ich“ f=ketcn. oraz solo Clair 
caont, Luiwikowakiego, Pilarskiego i *» 15i)l

Tedeuf Z Majersiti, pianista, prof. Konser- 
watoryum G. T M.. powrócił do Lwowa i objął 
swą klasę gry fortepianowej w Konserwatoryum.

1495

Szojka młodocianych 
włamywaczy pod kluczem.

Lwów, 14 maja.
WreałnoŚci) yrzy ul. Podwale 1. 7, ostatnimi 

czasy popełniono kolka kradzieży z wlamar am. 
1 xoszkoóow anymi;' byk m̂ eszikfańoy tęj kamienicy 
1 instytiucye, znaipdiujące s:ę w  tejże realniośc?.

Ostatnią ki adzież popełniono w  mccy 8 b. in 
na Sizkodę tonisun u

,.Dnlster".
Sfpi-awcy destaih się dio magazynu konsumu

ro'zblfeth*c tylne drzwi.
Kradzież koirsumu zauważył «astęp*»ego ćnia 

ramo dyrektor fcomsurriu ks. Ł y c y t f t ik , który też 
si wterdził brak 35 par bucików po 300 m. p„ 18 
'szpulek nfci po 100 m. P-, 10 tuziinów ^pończoch
po 90 m. p. parę, 10 dio 15 kg. cukru x  35 m. P. za 
tog., 5 kgr. lyżtu po 35 m. p. za kgr., 45 tm»lnów 
guzików po 2-5 m. p. tuzin, 2 sztuk cłóhia, waTt. 
5000 m. p. i 2 puszek słon iny po 5 kgr za 300 m. 
p. i t. d.

Jak z powyższego z^stawtemi^ wyndca, spra* 
wcy kir adzteżą tą na raz li k ons um

na stratę przeszły 30.000 marek polskich.
Zawiadomienia °  Lradiz eży połicya zaczęta 

śledzić za  sprawcami. Po dhiższem śledizemki in- 
sipeikdorowi .{placyH Dwornicfcemu udało się wczo­
raj wpaść na trop włamywaczi'.

Są nimi:
1. AIiŁAsandeir Roma-ików, torący 16 lat, ret 

gr.-iklat, słuchacz I. roku somiwairyuin nauczyciel- 
'Skieg j, za-rn es-zkały przy ul. Podwale 1. 7,

2. Włodzimierz Rybak, lezący lat 15, re i gr.* 
kat., urazeń 4 Ud. gimr., zamieszkały przy ul. Pod­
wale 1. 7, ,i

3. Eustachy SenSiuta, liczący lat 16, gr. klat. reL 
słuchacz I. roku semina-r yum nauczyc.elskie-go. 
zam eszkały w  Rynku 1. 10.

Airesztt wian« wczoraj Romanów j Rybak 
nrzywnah się już ón kr-ad^lcży i wskazali .iawęt 
miećsce, gdizk ufcryńi część SKradteiooych rzeczy,

W czaśfi, gdy po|licya weszła do wskaż "ne«a 
miejsca, by zabrać scho-.va-ny btp, zastała tamże 
Eustachegio Sentat,, którego też aresztowano.

■Część skradzbnydh rzeczy oddanp jeż po- 
sztodewapea . ijnstytucyi. Resztę Tzeczy sprzedał! 
sipray/cv włamania na p?. Krakowsk na różnym 
tamtejszym „kupcom".

Aresztowanych nta razie zamknięto w  art - 
sztach polćcyjniych. Śledztwo poKcyjire trwa dalej, 
a dotyczy ono jesw-ze innych kradzieży, pcpeł­
nionych przez fę samą szajkę młodocianych wła- 
my wPlczy.

trupem trzecb żołnierzy rołicyinych, m-feąc soWrs
drogę uo ucieczki, .

Zamordowanie parobka na ulicy.
Uciekają- gościńcem w kienmJdT Mościsk, 

przytrzymali jadącego wozem1 parobka nieznane­
go nazwiska, zastrzelili go i wsiadłszy na wóz* po- 
nędzili pędem naprzód.

Zamordowary pochodził ze wai Bolestra- 
szyce i powoził końmi będącymi własnością p. 
Zajączkowskiego.

Jerscze dwa tropy.
Zoryecrtowawsr,' się, że bandyci zbiegli w  kie 

s*towai ut, wyciągnęli oni rewolwery i potożyH runku Mieścisk, w 5 sta a za mmi Doeoń a «6waa

(— ) BOchodzeria policyjBe przeciw inżj nie-
rowi Sikorskiemu, o czent ^'spomiualiśmy wczo- 
raij, ukończono. Inżynier Sikorski nazywa się wła­
ściwie Michał Urbanowicz. Ukończył on 4 kl. 
gimn. w  Warszawie, gdzie następnie był artystą 
teatralnym'. Obawiając się pościgu za dezercyę z

bitwy, w  której żołnierz polski, z uśmiechem na u- 
stach ginął —  za wolność, ludu, wierząc w  lepsze 
jutro. Pułk. Linda, szef Oddz. II. kpt. Filipkowski, 
oraz delegacye oficerskie i załoga miejscowa wzię 
ły  udział w  nabożeństwie, w czasie którego przy­
grywała orkiestra 53 pp.

„Gwiazda" na rzecz Czerw. Krzyża. W  pro-

1 ' J

B a n d y c i  h u l a j ą .
Sześć trupów na ulicy.
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cześrłe Malarmowatn ttfeeraficznte żMkUrmeryęj Match footbafkrwy dar łatwe zwyeię$irw© Fo- W  końcu niech będzie wofcio sDraw-łzdawcy 
tamtejszą, która najprawćopodobnłę; nie docenia-| gani 14 : 1 (7 : 1 )nad! prowiticyona%a przeciwm-| sportowemu zrobić małą uwagę pod adresem za­
jąc groźnej sytuacyi, wysiała przeciw nim tyłku czką, „Polonią*' z Przemyśla. Mimo tej jednak, 
dwóoh żandarmów. j tuzinowej liczby bramek, zawody pyły witeresu-

Niebawem naojecnali bandyci, a gdy żandarmi i4ce i miały wiele momentów, przykuwających
zastąpili im drogę, położyli o»u trapem i zbiegli w  
niewiadomym kierunku.

O cym tragicznym wypadku zawiadomioao 
również policyę lwowską, która weźmie udział w 
zarządzotiej na wielką skalę obławie, na tych nie­
bezpiecznych oacidytów.

KroniSfa stiortowa*
Popis skautów ł matcn toowaJjowy JPogo**|“ 
z pr^uu»yską „Potynia", na dochód CaarwOoego 

Kóay ia,
Lwów, 14 maja.

W  szeregu przedsięwzięć, urządzonych stara­
niem Komitetu „Tygodnia Czerwonego Krzyża", 
.znalazły swe miejsce, urządzony wczoraj p; po­
łudniu popis skautów i zawody footbal owe ..Polo­
nii" z „Pogonią4.

W  popisie wzięty udział I. i VII. drużyna sita li­
towa, p: d dowód zewem pp. Dubieckiego i Świer- 
czyńskiego, a złożyły się nań ćwiczenia wolne i 
życie obozowe skautów; ćwiczenia wolne ptzy- 
pomniały mi dawne czasy sokole, tylko, że miej­
sce poważnych cbywatelj zajęła sama młodzież,

uwagę widzów. Trójca ataku Pogoni grała bez 
zarzutu, również ogromny postęp zrobił prawy 
skrzydłowy niestety—nie możemy tego napisać o 
lewym skrzydłowym, który nawet nie urnie piłki 
z rogu podać przed bramkę. Pomoc bez zarzutu, 
tyiko ta gra „ręką" powinna ustać, a jeśli nawet 
sędzia nie zobaczy, to widzi to pubbczn ść i robi 
to niemiłe wrażenie. Drużyna picrwszuklasowa 
powinna taicićn ..trcków" uniłcać. Obrońcy obaj 
dobrzy, tydko ieden z nich zanadto wysuwał się 
naprzód, drugi zn wu kilka razy przeciwnika 
zlekceważyd; whśnie w  takim momencie center 
Polonii strzelił prześliczną, da.eką bramkę. Bram­
karz nie miał pola do popisów.

„Polonia", to drużyna do&ra i zgrana; ma w 
swem łonie Moskalewskiego, gracza olimpijskie­
go —  środka -pomocy bez zarzutu, najlepszego po 
mocnika wczoraj na boisku. Dobry był bramkarz 
— lecz w  nec simych i pewnych strzałów Pogoni 
nic nie mógf zdziałać. Dobrzy byli obaj obrońcy, 
najsłabszy atak, który nie potrafił rozwinąć silne 
go tempa w b e c  pomocy pogoni.

Sędzią b y ł p. Łoztóski; druga oramka była 
strzelona z offsi‘deu.

Pogoda dopisała, również i publiczność, któ­
ra liczn ie staw ła się na- zaw odach, nie zaPom ina-

rządu Pogoni; b™‘sko Pogoni jest w  iŁkim stanie, 
iż granie na niem zagraża zdrowiu graczy; pełne 
jam, pełne wyboi, nierówne — gwałtownie doma­
ga się z walcowani a, spodziewam się, iż boisko na 
niedzielę będzie zwalcowane, zwłaszcza, iz to 
match Krakowa z Lwowem.

W  sprawie tnatchu Lwów—Kraków. W  nie­
dzielę, 16. bm. staną na bo'sku Pogoni przeciwko 
so-bie dwie najlepsze drużyny Polski, reprezenta­
cyjna I -wo wa przeciw reprezentacyjnej Krakowa. 
Nagrodę żeleńskiego otrzyma to nuasto, którego 
drużyna trzy razy z rzędu wysra. Tamtego roku 
przegrał Lwów. Jeśli match niedzielny przegramy, 
mosę założyć się o grubą stawkę, że jesienny w  
Krakowie napewno przegramy. Na szczęście ma­
my obecnie ztSDół graczy we Lwowie, którzy 
według mego przkonania wygrać w niedzielę po­
winni. Lecz tu konieczna jest bezpartyjność, brak 
protekcyi — srać powinni najlepsi. Od szeregu lat 
patrzę na zawody, znam graczy, a zwłaszcza 
znam ich tego roku. Drużyna Lwowa pc-winna sta­
nąć w następującym składzie: bramka- Winnicki, 
w  obronie Piotrows©  Kowalski; Wójcicki na pra­
wej pomocy — środek B:lp# lewa pomoc Gulicz. 
W  ataKu: lewę -skrzydło Muller, Ga-bień, Wacek, 
Batsch, Słonecki na prawem skrzydle. Ta druży­
na ma szanse i powinna match z Krakowem w y­
grać. Gdyby któryś z tych graczy nie mógł grać,

. . . , , t-> , j , . , wówczas wymieniam rezerwowych: Zimmerman
a życie obozowe złożyło się rozbijanie n a g n io - fm  o ich pięknym celu Rolę gospoda, *a objął ^  bramce> Schnajder na pomocy. Zobaczymy, 
tów, palenie ogni i gotowanie posifku, wreszcie1 Prezes Pogoni te. Koz.ebrcdzki; w łozach Zjawili „  ^
nieszkodliwy1' atak na publiczność i wynoszenie się hr. Latnezanowie, szef sztabu Ihulie, hr. Anto- ■• , , _  * *
rannych. Całość robiła bardzo dodatnie wrażenie niaa KoziebrodzKa, hr, -Bawarowsica, ks. Lubo- . F  \ łr*? ing a™ ty n  Pogoni A. ł
i wyrażamy nadzieję, iż komenda skautowa nie- mirska, ks. Jabłonowska z dziećmi, marszałek jadących dc'Stryja i Przemyśla —  wszyscy gracz#
raz nam pokaże życie naszycn skautów i nie po- Niezabitowski z żona, rotmistrz Garapich z rodzi-
przestanie na tym jednym popisie, zwłaszcza, 
gdzie chodzi o oel dobroczynny. ■ >

ną, reprezentanci prasy, wielu wyższych wojsko­
wych i wieie dcborowej publiczności.

winni się stawić aa boisku Pogoni o godz. 5.

1 3 2 5 1 ^  J R lrŁ J E S IM lE S n .w fiL  W  K i n u t e a t r a ^  , C H l M J & j H A “  ul. Akrdam icka 1. 8. 
Film egzotyczny z b a ­
jecznej krainy Inkasów 
(Peru) w 5 aktach p. t.
IJzupslni program Ienora*nalna ggrotesKa ameryh. w I aHcia p, t. „MLECZNA KURACYA*. 1500

PRZEKLEŃSTW O KAJI
POSADY, IPRACB

Zdolnej rutynowanej .aw iark l potzukuje re»taur0cya 
hotelu Bristol, Legionów 21. Zgłoszenia tamże w  biu­
rze od 10— 1 po poł, 1450

Zdolne dziewczęta do pomocy w  kuchni, obznajotnione 
z \Mgo rodzaju p >eo. przyjmie aią natychmiast, Zgto- 
aze a w  k incelaryi hotelu Bristol, Legionów 21, od 
godz. 10— 1 po poi. 1448

Zdolny Kino-operator ogziminowany, m gący się wy* 
kazać dobremi świadectwami, zostanie za nobrem wy- 
najp-ou biv cm natychmiast przyjęty. Reflektuje aią na 
pierwszorzędną siłą Oferty wrsz z od) isarr,, wiadectw

Zarząd kinoteatru 
1499

p i O r W » V l l i ^ u i i q  w *  W i a n  « .  w
uprasza sic nadsyłać pod adresem: 
„Apollo* w  Borysławiu.

IMIESZKANIA, L9KAL3, W Ł I M
Po*, ukuję mieszkania z 2— 3 pikoi we Lwowie, ewent* 

b m. an „ mieszkanie z i  pokoi z komfort m w  Wie­
dnia, na mieszkano we Lwowie. Listy pod Dr. L b  
Biuro Sokołowskiego, Lwów, Jagiellon r a 7. 1508

Trzy poLoje eząściowo umeblowane, komfort, baz świa­
tła, ’ia 5 b ihu  do wynajęcia- Marczyński, ulica 
W łc ra 2. 1502

Posznknję obszernago lokalu sklepowego z większą 
wystawa, przy ruchliwej ulicy. Zgłoszenia: Pretzel,
Pańska 17, fryzyar. ‘ J424

K KUPNO, SPRZEDAŻ, ZAMIANA I
PuSZU- u j {  kupna prasy do torfu i torfiarki do ciącii 

na głębokość 8 m sprzedają urządzenie gorzelni, Bliż­
sze wiadomość i oferty przyjmuje Ignatowiez, Lwów, 
Batorego 34, III. p. S. O. O. 1489

,  1— ■ -
16.500 Lei sprzedam potrzebującemu tą monetą płacić 

w  Rumunii, zgłoszę na pisemne pod .Lei* do Admin.
1477

ursewostany mieszane i bukowe do ap. dania. Wia­
domość w k&Rcet.ryi ad w. Dra Wacyica, Pańska 11 a., 
od 6— 7. 1 Lhs

^arskl lyw. n
(oryginał) K  irpińakiego, oaszyjnie do sprzedania. 

C r w  nizkie- Sapińskiegu 2i, L r -  drzwi 9 od «  2— 3.
*  l4Jo

piękny, zegar czdouny roczny, ot raz o- 
lejny (oryginał) Karpin

E PB A S lnie emocyon ilny #dr:tmat życiowy w 5 aktach p- t.

SWr a j  k o k o t
Wyświetlr dziś w  Sni nast.
Przepiękna wystawa i reżyserya z nadzwyczajnym doborem charakterystycznych postaci «  za kulis ivcir - »  
miejskiego, przeplatana to i m zdarzeń tragicznych, przeprowadzona wdzięcznie i dyskretnie, wzbudzi '

zainter sowanie wśród widzów. — Ponadto doborowe uz-ipt-łmenie.

wielko* 
siu,. 
1373

Kasę . me y^ańsuą kontrol. .National “, >  ;<s/.ą, poszu­
kuje Krt-wjański i Ska, Lwów SyKstuska 9. 1384

Wyłworne urządzenie salonu z perskim_ dużym dywa­
nem z 120. łOD Mx. dc sprzedania.
Pańska 2, II. p. miąd y 4—6 pop.

Og.ą iać można 
1338

Maszyny d.: pisanial po n i wyżjzych cenach kupuje 
szkoła pisania na maszynach Henryka Mellera, p.uc 
Smolki L i . .  1302

Kosy w  większej ilości, cyrkulark, we wszv~tkieh vńe'- 
kościach, lalka skrzyń narządzi i zolnikó*, aprz da 
firma Antoni Halaki, Lwów, S:,.iięsk ego 3. 866

Cement, gips, tylko wagonowo poleca „Pilot*, Lwćw  
Batorego 4. 233

E ZOUBION9 — ZNALStłONO 1
ZgnblOnO 12 maja o goaS* 9 wieczorem jadąc tramwa­

jem .UL* z 29-go Listopada do poczty, ewentua nie 
idąc ul. OsaoMńskich portfel z legitymaeyą akademi­
cka i tramwajowy jak rrwi ie i i inne doirumenti oraz 
kwute przeszło 1351 Mk. Łaskrwy znalazca zechce 
zwrócić za osobnem wysokiem wynagrodzeniem pod 
adresem Otton Stanisław Schmidt, sluchnća budowy 
maszyn, Anrzewskieh 8. 15 u

E RODMAITl 1
lnstytut di ntyrtyczny, przy ul. Kochanows iego 16, wy 

konuje ząby białe i złote mostki bez podniebienia lub 
w  kauczuku, przerabiania prrtaz, naprawki w  jednym 
dnin. 1439

Kapelusze
nicku, Kopernika 1, nad

słomiane i jedwabne przera­
bia modnie i tanio M. Topoi- 
apteką MikoDscha. 1340

W ażne dla Pań ! fCapelUazr słumkowe każdego rodzaju
sza Ki
Lwów,

przc-abia na najnowsze formy Pierwsza Krajowa Fa­
bryk.. Kapeluszy Rutiolfa Neuwelta,
nowa 1. 3.

ul, ljab>- 
1056

D ierżaw j w 'ą szej, kilkaset morgów lub mniejszej W 
pobliżu Lwowa, poszukuje wielka inatytueya- Rur 

lieślników, robotników, żywy inwontar*5 mamy do 
dyapozycyi. Rolą pnty fotujemy ewentualnie na rok 
nastąpny. Zgłoszenia pod -Bezpieczeństwo* do Admir

1428

W arM  wska praeowr;-» sukirń i kostyumów damskich 
pod kierownictwem Heleny S-umlańskiej we L»/owie, 
Sakramentek 30, 1. p., wykonuje przy pomocy pierw­
szorzędnych sił bardzo solidnie i jak najwykwintniej 
kostyumy i pi iszezr dan-sk o, suknie ślubue, wieezo* 
czor are, toalety wizytowe . -p-rerowe Ceny Łljeczniu 
nizkie. Zamówienia miejscowe do dni 7, zaś u prawin- 
cyi do 48 godzin uskutecznia sią. 1427

Or-t l l  -jaj g k f  V Biuro Wywiadowcze Po^czoirrch 
I W  •  ganizacyi gospodarczych i Banków

przy St w. Kupcói. Poinlrich w  Warszawie, Szkolna 
10, Teł. 41—50, i In d  szybkich ■ dokładnych iafor- 
macyi o zdolności kredytowej i o stan o majątkowym 
frtn i osób w  kraju i zagranicą. Adraa Tełegr. .C O N *  
FIDENTIA*. *    1555

Najtańszy warst ' repcracyjny dla wodociągu, gazu i 
ogrzewań centr. Iwaniek-, Mochnacłdago & 1478

E K L A M A
im m ii inti i minii
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fflSIŁSwst, !krej fakośeł pe eenaJt pi ../stępuyer,
zakupić można u fum> STEIL 1 S ■Jka
Dom meblowy, Lwów, ulica K.*zl- 
mierzcwsUa, L 28. 1033

K U P IE  tadaiy, stylowy dobrze utray 
many P C ?£O f J A D A L N Y .

l  istowna zgłoszenia cdremuec: BoJnalsw Follt,
Lwcw, Rynek 30.  1267

iiiifyjlatiny/Jots, srebro
p łac i n a jw y ż sze  ceny 309

2 a k »4  JobilersKi, Kopernika I. 30.

NAKRYCIA STOŁOWE
z chińskiego srebra pokca

ANTONI HAL-SKl
LWÓW, al. Sobieskiego l. 3. ?i6$) a

L O k S M O ą ł U  angielska na kołach 28/32 MK. 
L O K O M O f -L A  angielska sl ł Jd/40 MK.
L ii .O łt fO B ilA  Lanza stała 65/100 MK.
M O T O R Y  benzynowe, ro^oc, pługi rootarcu-„ "raz 
wszelkie inna maszyny. —  Natychmiastowa dostawa.
Ban bHdtiiy i teina? „PCLOT H. i nr w.

Lwów, tti. Batorego 4 (dom włast.y). . JS

„ E R D A L "
y . r  > T 1  y .  A  ‘  1  , M A 2 S i n R . ‘

pastę do obuwia dostać można u firmy:

H. G R O S S M A N N
L w 6 w , Szp ita lna  L. 10 . 1001

R M I  i l E  J i l E  p O i i l E
każdego rodzaju w najlepszych gattiElsach ł najnow­
szych fasonach sprzedaje po cenach fab r “lerwsza 
Kraj. Fabrysa kapelnszy słomkowych 1 filcowych

Rudolfa HEOWFITA Balonom a .
\57łasny gmach fabryczny. —  Przystanek tram w. H. G.

1057

MUSZYNY DO SZY0A 
GRAMOFONY, PŁYTY

nowe i używane oraz wszelkie przybory sprze - 
daje, również i naprawia l& l

KALWINA R 0 S E M A N N , Jagiellońska I. 4 7.

MYDŁA TOALETOW E
■  ria lliith  lloicUch H U R T O W N I E  

poleca
f~ l ^ t i c ł l  £&Ł H A C T K .H i’Ł .

Lwów, u). Kazimierzowska 4. 1482

Każdego przekonał możemy, ie  za

ZŁOTO, BRYLANTY,
srebro, platynę i złote zegarki, płaci

■Itta ceny
FACH0WESC

urządza fabryki cctu ewentualnie przystąpi do 
spółki. Jest praktycznym i teoretycznym kiero­
wnikiem i jako taki otrzymał najwyższe premie 
na światowych wystawach. Zglo?zenia pod „FA­
CHOWIEC" do Biura ogłoszeń Krucka, Lwów, 

ulica Kościuszki 1. 2. 1485

ZĘBY SZTUCZKĘ
&TARE, POŁAMANE 1440

kupuję P O  N A J W Y Ż S Z Y C H  CENACH.
Adres: Hotel -Grand, uL Legionów, pokój Nr. 16, 
II. piętro, od 8 nuto do 7 wieczór bez przerwy.

TylKo Kilka dni!!!
f «,X> U  K

H A N D LO W O -PR ZE M Y SŁO W A  SPÓ ŁK A
Lwów, Kościuszki 1 a, (ii. piętro) 

sprzedaje deski, dizewc kantowe, blachę cynkową, 
gips, wapno, cement, papę dachową, trzcinę, da­
chówkę cementową, łupek sztuczny, gonty, wszel­
kie maszyny ł narzędzia rolnicze, oraz zelazc 
sztab jwe, oraz podkowy, gwoździe, pokost, ter, 
w końcu naczynia kuchenne wszelkiego gatunku 
i wszelkie nasiona rolnicze po cenach konkuren­

cyjnych. 891

X X  E S  Z j K K T i L
Prcnwflia ssH!tn ńsmsHisb

Lwów, ul. Lelewela 7, 
wykonuje wsialKie oiuów lania szyb­
ko po nada? nlzkCcb cenach w miejscu 

I na orcwiacye. 453

Sp. z ogr- por.
we L ^ o w i ? ,  u l .  A K a d e m i c K a  2 3

PDw IęHsst hipifał u l i H b s y
na mocy uchwały Walnego Zgromadzenia z dnia 

9. marca 1920

Część powiększonego kapitału zakładowego 
została subskrybowaną przez dotychczasowych 
spólników, reszta udzałów może być pokryta 
za dopłatą agia w wysokości 15% od dekla­

rowanej kwoty.
Subskrypcye prosimy zgłosić w B rw ra  

Dy.ekcyi ul. Akademicka 23.
D Y K E K C YA : 

lnż. A. Kolisctter. Inż. W. Jakimowski;
PREZĘo RADY NADZORCZEJ  

D r. Leonard Stohl, m . p. 1382

ł ' .-A)'

U  UIM Rll
poszukuje gruntu w obszarze 2— 4 n*or- 
gow przy torze kolejowym we Lwowie lub 
za rogatką na budowę fabryki. Wymacaną 
jest możliwość wybudowania toru przemy­

słowego. Wiadomość u adw. tsu3

Kra SOKALA, SyłrfusHa I 8

loip nimi JB
L W Ó W , u l ca K rasicK ich  1.1£ a,

pOSZUKejS l4i»3

S T E N O T Y P IS T E K
plszącycn biegie m  i iszynie. Pierw „zen s+wo z poi- 
ską stenografią. — Zgłoszenia oa 11— 12 i od 3- -5.

znajdzie zaraz zajęcie

u E M i a  DoiIoWaiej n M m
gdzie odtiośne zgłoszenia wraz z po­
daniem studyów i praKtyKi nadsyłać 

należy. 1417

KAMIENIE 2ŚŁ0IDWE
ATAKI W  ZUPEŁNOŚCI USTAJA- -  O b ja  wy (początko 
się żebra). Pobolewania w  wątrobie. Skłonność do obstrukc
Język oołnżony. Gorycz i kwa* w  ustach. Odbijanie gazami. Wzdęcia i burczenia w  kiszkach. Bóle i zawrtty głowy. 
Silne zdenerwowanie. —  Objaw y (podczas ataków). W  d u c h  i wąt bie silny ból, ldóry sic rozchodzi ku 1 tronie 
tylnej, w n; ie, krzyżu i sięga aż po, łopatki. Wzdęcia brzucha, rozsadzanie żeber i parcie na tuszkę a

uaKtir; I anm BB1 BtLS
C H O L E K I N A Z A

M. N iem ojew sklegw .
ko?***)« Ból w  bokach i dołku podsercowym (gdzie schodzą 
ikcyt. Uryns ciemna i męt n i lub też be*l arwnr jak woda. 
i. Wzdęcia i burczenie w  kiszkach. Bó'e i zawr >fy głowy, 

(podczas atakóe ^ W  dołku i wąt, lic silny ból, który się rozchodzi ku strontu 
_ _ o, łopatki Wzdęcia brzucha, rozsadzanie żeber i percie ne kiszkę stolcową. Brak

tchu, w az bó lw  b u h w  i i klatce piersiowej (na przestrzał). Niekiedy wyipioty żółcią, ł r u i c n ,  zimne poty/ żóttanfeg.

Bliższ- nformacyi udziela: Aptekarz-fizyolog H. NIEMOJEWSKI, Warszawa, Nowy-śwlat 16, m. 27. 21852

CZAS
ODNOWIĆ
PRZEDPŁATĘ!

SIECZKARNIĘ, EŁYNKI,  BR0NT. KIERATY, ULE
t W Y R A B IA  M A S O W O

. O Ś W I Ę C I M 11-
FABRYKA MASZYN 1 NAR ZĘuZI RO LNICZYCH  

W  O Ś W I Ę C I M I U  ( M a ł o p o l s k a ) .  18767 

— — — — :

WARSZAWIANKA
z oi. emu K

SUBSKRYPCYA
na zakupno „Warszawianki* w Zakopanem i zał ianie Spół.i 

wedle ogłoszonych juf warunkównMm zosiito dolSgoiala W r.
Infformacyl ud le li  ę  I przyjmuję lubikrypcyą:
a) Bank Handlowy w Warszawie,
b ) Bank Handlowy, oddział Itrakat/ski, Wiśłna 3.,
c) Akcyjny Bank Związkowy w Zakopanem 
d * „Sanato", pnnsyonat w Zakopanem,
e) Biuro notaryusza Fraciszka Karpińskiego, Kraków, plac Domi­

nikański 1, telef. 246.
f) Adw. dr. Stanisław Adamski, Kraków, Poselska 20 i Zakopane 

ul. Kościelna, willa „Przełęcz".
g) Administraćya „Gazety Wieczornej" Lwów, Sokoła 3. 1372

iakiaćem „Spółki “kcyjnei wydawaiocT.
DnFuwąi SsóP'1 AwkanUal P o t f*  uż Bątaś* 4

RedakO* aaesMay Dr. ROGER BA ITACKJJL 
ł aaua  nJuksBru aamahm I gwiukiat nMiiwKulhUar JES2X i [ IWUMAI


